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Witold Rudziński — kompozytor, historyk i teoretyk muzyki, sla-
wista, pedagog, twórca oper, dzieł symfonicznych i kameralnych, mu-
zyki dla teatru i telewizji oraz utworów dla dzieci, zapalony popula-
ryzator muzyki i naukowiec, autor wielu książek, twórca nowatorskiej 
teorii rytmu muzycznego, człowiek wszechstronnie utalentowany, 
ciepły, serdeczny, dowcipny, uwielbiający anegdoty, niezwykle praco-
wity, z wielką energią i pasją tworzący każde swe dzieło.

Ter esa Boch wic — dziennikarka, publicystka, z wykształcenia  
filozof, doktor pedagogiki. Działaczka opozycji politycznej w PRL. 
Związana m.in. z podziemnym „KOS-em”, „Nowinami Psychologiczny-
mi”, dziennikiem „Nowy Świat” i „Tygodnikiem Solidarność”. Wykła-
dowca akademicki, dwukrotnie urzędnik państwowy w Kancelarii 
Prezydenta RP, wicedyrektor programowy PR. Założycielka Obywatel-
skiej Komisji Etyki Mediów. Członek rad programowych TVP, PR i PAP, 
Rady Etyki Mediów i Zarządu SDP, obecnie wiceprzewodnicząca KRRiT.  
Autorka m.in. książek: Walka „Solidarności” o społeczny kształt oświaty 
w Polsce (1986), Sama z dziećmi (1994), Narodziny i działalność Solidar-
ności Oświaty i Wychowania 1980–1989 (2000), III Rzeczpospolita  
w odcinkach. Kalendarium 1989–2004 (2005), Brylant. Opowiadania 
prawdziwe (2020), oraz opracowania wspomnień swojej Matki, Anny 
Rudzińskiej, pt. O moją Polskę (2003 i 2011).
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Od maleńkości stawał wobec niesionych przez życie licznych 
dramatów, właściwych losowi polskiemu czy europejskiemu, jak 
dwie wojny światowe, straszne przejścia podczas rewolucji paź-
dziernikowej, wojny domowej w Rosji i na Ukrainie oraz wojny 
polsko-bolszewickiej, gdy rodzina z nadzieją sekundowała od-
rodzeniu Polski. Sieroctwo i wygnanie, co parę lat wielkie zmia-
ny pod wpływem wichru dziejów. Ale i skomplikowane dramaty 
osobiste, przygotowane przez los jakby specjalnie dla niego. […] 
Przy opracowaniu biografii Ojca — traktującej o jego życiu 
i działalności, a tylko niekiedy dotykającej twórczości muzycz-
nej — czerpałam z wielu źródeł. Przede wszystkim z jego opo-
wieści o antenatach, o bliskich i dalekich, napotkanych ludziach, 
o losach i czasach. I o własnym rozwoju artystycznym, nauko-
wym i osobistym. […] Nazwisko Ojca otwierało mi wszystkie drzwi 
i archiwa. Jego znajomi, uczniowie, osoby przypadkowo spotkane 
uśmiechały się szeroko, gdy dowiadywały się, że jestem jego córką.
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